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WSTĘP

W lutym 1986 r. Jain Paweł II przebywał w Indiach. Wybór da­
ty papieskiej wizyty, ani jej trasa nie były przypadkowe. Trudno 
bowiem uznać za zbieg okoliczności fakt, że Indie gościły Naj­
wyższego Pasterza dokładnie sto lat po ustanowieniu stałej hie­
rarchii katolickiej (1886). W dziejach misji w tym kraju był to 
moment przełomowy. Pod kierunkiem bdskuipów i prefektów apos­
tolskich, którzy stanęli na czele nowoutworzonych diecezji i pre­
fektur apostolskich praca misyjna nabrała nienotowanego dotąd 
rozmachu.1

Według tradycji indyjskiej' pierwszym apostołem Indii był św. 
Tomasz Apostoł, który miał tam przybyć w roku 52, lecz dłu­
go — niemal do czasów nowożytnych ■— działalność misyjna ogra- 
miczała się do niewielkich obszarów na południu Indii. Tak było 
nawet po przybyciu Portugalczyków. Tacy wielcy misjonarze Indii 
jak św. Franciszek Ksawery czy Robert de Nobili też ograniczyli 
swoją działalność do obszarów położonych na południu kraju, 
dziś: Kerala, Tamilnad, Goa. Dopiero nowy, wielki zryw misyjny 
Kościoła katolickiego w XIX w. pozwolił dotrzeć do wszystkich za­
kątków ogromnego Wicekrólestwa Indii Brytyjskich. To wyjście 
poza tradycyjne „bastiony” katolickie okazało się w kilku rniej-

* Wykład, który autor wygłosił 9 września 1988 r. w  Centrum Forma­
cji Misyjnej w  Warszawie z okazji inauguracji nowego roku studium 
formacyjnego — 1988/89.

1 Por. Homilia Ojca św iętego wygłoszona w  Szilong, ,,L’Osservatore 
Romano” (Wydanie polskie) 7(198€) nr 2, s. 6.
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scach niezwykle owocne. Indie Północno-Wschodnie (Asam) rów­
nież stały się żyzną glebą dla posiewu Słowa Bożego.

Na obszarze Północno-Wschodnich Indii brytyjska administra­
cja kolonialna utworzyła prowincję Asam (Assam) z siedzibą gu­
bernatora w Szilong (Sliidłong). Dziś dzieli się ten obszar na 
następujące stany i terytoria w Republice Indii: Asam, Meghalaja, 
Arunachal, Naga, Manipur, Tripura, Mizoram oraz Bhutan i 
Wischodnia ozęść terytorium Bangla Deszu. W 1881 r. na tym obsza­
rze o powierzchni 140 tys. km2 zamieszkiwało ok. 5 min osób 
(w tym 351 katolików), którzy mówili około 70 językami, które 
dzieliły się jeszcze na ok. 100 dialektów. 2 Przyroda tego zakątka 
Indii jest równie interesująca jak jego mieszkańcy. Od północy 
ku południowi rozciągają się kolejno: Himalaje, dolina Brahmapu- 
try pokryta tropikalną dżunglą, Góry Khasi, dolina Surmy. Klimat 
jesit wilgotny, tropikalny, z wyraźnie zaznaczonymi dwoma porami 
monsun owymi: deszczową (monsun morski) i suchą (monsun lą­
dowy). W praktyce pada jednak niemal cały rotk. Niedaleko Szi- 
long, w Czerapuńdżi, notuje się światowe rekordy opadów (ok. 12 
m rocznie). Nawiedzają ten obsizar siejąc zniszczenie cyklony i 
trzęsienia ziemi. Groźne 'dla człowieka są nie tylko wielkie dzikie 
zwierzęta, ale także małe termity i taw .. białe mrówki, którym 
nie oprze się żadna budowla wzniesiona z drewna.

Już te kilka informacji o różnorodności mieszkańców d przy­
rody Asam tłumaczą dlaczego Europejczycy — kolonizatorzy i mi­
sjonarze — tak późno dotarli na ten obszar Indii. I dziś jeszcze 
praca misyjna z  powodu przeciwności przyrody i zróżnicowania 
ludności niie należy do łatwych, chociaż rozwój środków komuni­
kacji i  postęp medycyny uczyniły ją lżejszą.

I. USTANOWIENIE PREFEKTURY APOSTOLSKIEJ ASAM (1889)

a. Pierwsze próby misji

Na początku XIX w. obsizar Północno-Wschodnich Indii należał 
do Wiikariatu Apostolskiego Bengalu. Po jego podziale Asam zna­
lazł się w WA Wschodniego Bengalu. Jednakże aż do 1890 r. nie-

2 Takie dane podaje: C. B e c k e r  SDS, H istory of the Catholic Mis­
sions in Northeast India (1890—1915), translated and Edited by G. Stad­
ler SDB-S. Karotemprel SDB, Vendrame Missiological Institut Shillong 
1980, s. 1—2. (Oryginał niemiecki zatytułowany jest Im Strom tal des 
Brahmaputra  i miał dwa wydania: München 1823 i Aachen *1927); 
Por. takie J. B e d n a r z  SDS, M issionstätigkeit der Sdlvatorianer in
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podejmowano ina tym obszarze systematycznej pracy misyjnej. Mo­
żna tylko odnotować w I połowie XIX w. przejściowe (w drodze- 
do Tybeitu) próby misji podejmowane przez misjonarzy z Semi­
narium Misyjnego w Paryżu. Dopiero w 1870 r. zjawiają się regu­
larnie — w dolinie Brahmaputry — misjonarze z Seminarium Mi­
syjnego w Mediolanie. Byli jednak niezbyt liczni i pracowali bez 
jasno określanej metody i planu. Toteż uzyskane rezultaty były 
nieznaczne. Natomiast w  dolinie Surmy pracowali w tym czasie 
misjonarze św. Krzyża i benedyktyni. Także i tutaj szczupłość 
personelu i rozległość terenu uniemożliwiły osiągnięcie iznaczących 
rezultatów.

Utworzenie w 1886 r. diecezji Dhaka (D.acoa, dziś w Bangla 
Deszu) i Kristmagar (Zachodni Bengal w Indiach) w niczym nie 
zmieniło dotychczasowej sytuacji. Obejmowały one całość tery­
torium Północno-Wschodnich Indii, ale nadal obaj biskupi nie dy­
sponowali personelem do rzeczywistego podjęcia systematycznej 
akcji misyjnej. Toteż gdy zebrał się I synod indyjski w Allaha- 
bad w 1887 r. wystosowali wspólną prośbę do Kongregacji Roz- 
torzewiainia Wiary o utworzenie w Asam samodzielnej misji i po­
wierzenie jej jakiemuś »gromadzeniu gotowemu włączyć się w dzie­
ło misyjne Kościoła na tym terenie. 3

b. Poszukiwania misjonarzy dla Asam

Kongregacja niezwłocznie podjęła starania o znalezienie nowych 
sił misyjnych dla przyszłej Prefektury Apostolskiej Asam. Niestety 
rozmowy z franciszkanami, barnabitamii i kilku innymi zgroma­
dzeniami nie dały rezultatu. W tej sytuacji zwrócono uwagę na 
prośbę księdza Franciszka od Krzyża Jordana o przydzielenie za­
łożonemu przez niego w 1881 r. zgromadzeniu salwatorianów, ja­
kiegoś terytorium misyjnego. Eto prośby przesłanej na ręce ówcze­
snego prefekta Kongregacji Rozkrzewiania Wiary, ks. kardynała 
J. Simeoni, ks. Franciszek załączył szczegółowe sprawozdanie o 
stanie swego zgromadzenia. W ósmym roku swego istnienia liczyło 
ano tylko 154 członków, w tym: 6 księży, 3 diakonów, 4 subdia- 
konów i 17 braci. Prawdopodobnie do tak wczesnego podjęcia 
pracy misyjnej zachęcał ks. Jordana ks. Otto Hopfenmuller, ka~

Assam, w: A. K ie  b e l e —A. K i e ł b a s a  (ed.), Die Salvatorianer in 
Geschichte und Gegenwart 1881—1891, ,1m Auftrag des 'Generalates der 
Salvatorianer, Rom 1981, s. 284.

3 C. B e c k e r ,  Im Strom tal des Brahmaputra, Aachen *1927, s. 206—  
209.
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płan diecezji Bamberg, który w 1887 r. wstąpił do salwatorianów 
i  pragnął poświęcić się działalności misyjnej.

Kongregacja Rozkrzewiania Wiary przychyliła się do prośby 
ks. F. Jor dana, gdy otrzymała pozytywną odpowiedź, o jego zgro­
madzeniu od wikariusza diecezji rzymskiej. Informował on także, 
że Katolickie Towarzystwo Nauczania (salwatorianie) istnieje w 
Rzymie za aprobatą diecezjalną. 4

c. Dekret o utworzeniu Prefektury Apostolskiej Asam

Dekretem z dnia 13.12.1889 r. Kongregacja Roakrze wiania Wiary 
utworzyła Prefekturę Apostolską Asam i powierzyła ją zgroma­
dzeniu salwatorianów. Do czasu uzyskania aprobaty papieskiej mi­
sjonarze mieli pracować pod kierunkiem superiora misji, któremu 
po uzyskaniu aprobaty będzie przysługiwał tytuł prefekta apo­
stolskiego.

Prefektura Asam powstała z części dwóch diecezji: Dhaka i 
Krishnagar, Obejmowała Asam, Bhutan i Manipur. Jej obszar 
zamieszkiwało ok. 5 min ludzi. Byli to wyznawcy hinduizmu, bud­
dyzmu, islamu i religii tradycyjnych. Liczba chrześcijan wynosiła 
wówczas około 6500 osób, w tym tylko 351 katolików. Trzeba jed­
nak zaznaczyć, że protestanci, głównie metodyści, rozpoczęli na 
tym obszarze systematyczną pracę misyjną 50 lat wcześniej.

Dziś możemy podziwiać odwagę, ducha przedsiębiorczości, wia­
rę i zapał apostolski założyciela salwatorianów z jednej strony, a z 
drugiej strony wielkie zaufanie okazane młodemu zgromadzeniu 
przez Kongregację Rozkrzewiania Wiary, która odważyła się po­
wierzyć mu tak rozległą i „najtrudniejszą misję” w Indiach.

W zgromadzeniu zapanowała ogromna radość. Założyciel nie­
zwłocznie wyznaczył pierwszych misjonarzy. Zaszczyt ten przy­
padł w udziale księżom: Otto Hopfenmiil 1 erowi i Angelusowi
Munzloherowi oraz braciom: Józefowi Bachle i Marianowi Schum- 
mowi. Dnia 17 stycznia 1890 r. założyciel wręczył im krzyże mi­
syjne. W dwa dni później wyruszyli w drogę do Szilong. Po 37 
dniach przez Brindisi, Port Suez, Bombaj i Kalkutę dotarli szczę­
śliwie do celu. W iten sposób dnia 27 lutego 1890 r. prefektura apo­
stolska Asam stała się faktem nie tylko na papierze, ale i w rze­
czywistości. 5

4 Por. C. B e c k e r ,  History of the Catholic Missions in Northeast 
India (1890—1915), Shillong 1Э80, s. 2—5.

5 Zoto. J. B e d n a r z  SDS—J. S z p i l k a  SDS, Praca m isyjna salwa­
torianów polskich, w: A. K i e ł b a s a  SDS (red.), Salwatorianie w  Pol­
sce 1900—1975, Rzym—Kraków 1975, s. 399.
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II. TRUDNE POCZĄTKI MISJI KATOLICKIEJ (1890—1905) 

a. Stan w dniu przybycia misjonarzy sałwatoriańskich

Na obszarze Asam w lutym 1890 r. istniały tylko dwie stacje 
misyjne: jedn-a w Gauhati, w dolinie Brahmaputry i druga w 
Bondashill (zwanym też Silchar), w dolinie Surmy. Jednakże je­
dynie w Gauhaiti przebywał na stałe przynajmniej jeden misjo­
narz. W lutym 1890 r. był nim ks. J. Broy. Natomiast stacja w 
Bondashill obsługiwana prizez misjonarzy Sw. Krzyża nie miała 
wówczas stałej obsady.

Ks. J. Broy uważał, że nowi misjonarze osiedlą się w Gauhati. 
Stacja bowiem była dostatecznie duża, składała się z domu mi­
syjnego dla 6 misjoinarzy a kaplicy mogącej z łatwością pomieścić 
32 katolików żyjących w miasteczku i jego najbliższej okolicy. 
Gauhati było też dobrym punktem wyjściowym do odwiedzin ka­
tolików żyjących w rozproszeniu po plantacjach herbaty w do­
linie Brahmaputry. Ks. J. Broy raz w roku przybywał także do 
Szilong. Zbudował tam dwuizbowy domek. W Szilong było wów­
czas ok. 20 katolików, przeważnie Europejczyków lub Euroazja- 
tów.

Pierwsi misjonarze salwatoriańscy spełniając życzenie Kongre­
gacji Rozkrzewiania Wiary wybrali Szilong, stolicę prowincji Asam, 
na siedzibę przyszłej prefektury Asam. Taka decyzja pociągnęła 
za sobą konieczność znoszenia przez jakiś czas wielu niewygód 
wynikających z ciasnoty pomieszczeń i zmuszała do szybkiej re­
alizacji planów rozbudowy stacji. Misjonarze liczyli na wsparcie 
dobrodziejów pozyskanych przed odjazdem z Europy.

Tymczasem zabrali się do jej uporządkowania i odnowienia nie 
czekając aż wpłyną pierwsze ofiary na planowaną rozbudowę. 
Prawie wszystkie prace wykonywali osobiście co wzbudziło duże 
zdumienie i zainteresowanie wśród rodzimych mieszkańców, któ­
rzy po raz pierwszy widzieli białych przybyszów pracujących fi­
zycznie wokół własnego domu.

ib. Misyjne duszpasterstwo

Od pierwszych dni pobytu w Asam główny wysiłek i większość 
czasu misjonarze poświęcali na właściwą pracę misyjną — głosze­
nie Ewangelii. Aby to było możliwe bez konieczności uciekania się 
do pomocy tłumaczy, z zapałem zabrali się do nauki języków lo­
kalnych: khasi i bengali oraz pogłębiania znajomości angielskiego. 
Ksiądz Otto Hopfenmuller uczył się z taką gorliwością, że już po 
kilku tygodniach zdołał przetłumaczyć na język khasi „Ojcze nasz”.

13 — S tu d ia  Theol. V ars. 27 (1989) n r  2
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„Zdrowaś Maryjo” i zaczął opracowywać katechizm i krótką hi­
storię biblijną. Misjonarze dokładali wszelkich starań, aby co 
niedzielę gromadzić na Mszę św. wszystkich katolików. Nie było 
to początkowo łatwe ze względu na niesystematyczność posługi 
duszpasterskiej w poprzednim okresie i zły przykład wielu Euro­
pejczyków.

Niestety ciężka praca fizyczna i umysłowa oraz morderczy kli­
mat spowodowały chorobę i śmierć dwóch misjonarzy już po 6 
miesiącach pobytu w Asam. Dnia 20 sierpnia zmarł ks. Otto Hop- 
fenmulłer6 a 30 sierpnia brat Marian Schumm. Dla misji, mło­
dego zgromadzenia i jego założyciela był to ciężki i bolesny ciios.

Mimo dotkliwego braku personelu zdołano już we wrześniu 
1890 roku wysłać do Asam drugą grupę misjonarzy: 3 księży i 1 
brata. W latach następnych regularnie będą przybywać następni. 
Dzięki ich ofiarnej pracy misja mogła się rozwinąć i wydać ocze­
kiwane owoce. Na miejsce przedwcześnie zmarłego ks. Otto, pier­
wszego przełożonego misji, ojciec założyciel wyznaczył ks. Ange- 
lusa Munzlohera. Kierował on pracą misyjną do końca 1905 r. 
będąc równocześnie administratorem apostolskim.

W pierwszym okresie, od 1890 do 1897, zdołano założyć sieć 
stacji głównych: Szilong (1890), Raliang (1892), Shella (1893), Cze- 
rapuńdżi (1897) i przejąć dwie już wcześniej istniejące: Gauhati 
(1870) i Bondashilł (1800). Liczba stacji drugorzędnych wzros’a stop­
niowo do ok. 30. Zbudowano lub gruntownie zmodernizowano 6 
kościołów i 1 kaplicę. Można ze zdziwieniem zapytać dlaczego 
tylko 6 w porównaniu do liczby stacji misyjnych. Wynikało to nie 
tylko z braku pieniędzy na zakup materiałów i opłacenie robot­
ników. Przyczyna podstawowa leżała w fakcie rozproszenia ka­
tolików i powierzenia każdemu misjonarzowi bardzo rozległych te­
renów. W praktyce misjonarze byli przez większą część roku 
w drodze. Wędrowali w górach po wioskach, a w dolinach po 
plantacjach herbaty w poszukiwaniu katolików, którzy też bardzo 
■często zmieniali miejsce pobytu w zależności od tego gdzie znajdo­
wali pracę. Gdy w jakimś miejscu była większa grupa katolików, 
tam zakładano punkty duszpasterskie, które potem regularnie od­
wiedzano. Niestety z powodu rozległości obszaru takie odwiedziny 
nie mogły być częste. Dodatkowo utrudniały je, zwłaszcza w okre­
sie monsunu morskiego, tropikalne deszcze. Sam kontakt misjo­
narza z nowonawróconymi lub pragnącymi się nawrócić utrudnia­

8 Sylwetkę pierwszego misjonarza- salwatordańskSego przedstawił pier­
wszy ,prefekt apostolski Asam: C. Be cker ,  Pater Otto Hopfenmiitter 
aus der Gesellschaft des Gótlichen Heilandes. Ein deutscher Pionier 
einer indischen Mission, Aachen 1923.
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ły  n ie  ty lko  duże odległości, a le także, a n aw et przede w szystk im , 
-ogromne zróżnicow anie języków . Z tego  sam ego pow odu także 
i katech iści m ieli ograniczone p ole działalności, a ich  w yk szta ł­
cenie n ie b yło  przecież łatw e.

Od sam ego początku m isjonarze starali s ię  p rzyb liżyć m ieszkań­
com  Asam  S łow o Boże zarów no przez bezpośrednie przepow iada­
n ie  żyw ym  słow em  jak i przy pom ocy słow a p isanego. W znacz­
nych nakładach drukow ano katechizm y, śp iew n ik i, m odlitew n ik i 
historię biblijną.

W 1891 r. do pracy m isyjnej w łączy ły  się siostry  salw atorianki. 
D zięki ich w spółpracy udało się założyć szereg  szkół, sierociń ­
ców , dom ów  dla starców  (zwłaszcza w dów ), szp ita lików  i  aptek. 
W ielka gorliw ość i  zapał apostolski p rzyczyn iały  się  do sta łego  
w zrostu  naw róceń. Na początku 1897 r. liczba k ato lik ów  w yn osiła  
już ok. 1300 o só b .7

N ieste ty  w ieczorem  12 czerw ca 1897 r. w  ciągu  paru m inut 
trzęsien ie ziem i zniszczyło m aterialny dorobek 7 p ierw szych  lat. 
L egły  w  gruzach w szystk ie stacje m isyjne i  kościoły. Zniszczeniu  
u leg ły  łk a n e  m osty i w ie le  odcinków  dróg. N a szczęście w szyscy  
m isjonarze przeżyli katastrofę. Z pomocą parafian próbow ali ra ­
tować, co m ożna było jeszcze uratow ać. Po oszacow aniu  szkód  
zaczęli układać p lany odbudow y.

c. Odbudowa i dalszy rozwój (1897— 1905)

A dm inistrator apostolski, ks. A ngelus M iinzloher, udał się  w  
podróż do Europy, aby pozyskać now ych  dobrodziejów . N ie po­
zostaw ały  bez echa prośby o w sparcie działalności m isyjnej regu ­
larnie zam ieszczane w  czasopism ach w ydaw an ych  przez zgrom a­
dzenie. D zięki w zm ożonej ofiarności m isja szybko podźw ignęła  się  
z ruin. N ow e budynki w znoszono z drzewa a kryto blachą, eter­
n item  lub słom ą. B y ły  odporne na trzęsienia  ziem i, ale pojaw ił 
się  n ow y w róg —  term ity. Żadne drzew o n ie  m ogło się oprzeć 
ich  zęboim. Często też w iosenn e cyk lony zryw a ły  dachy.

Mimo w szystk ich  tych  przeciw ności p ow sta ły  w e w spom nianym  
ok resie 2 stacje głów ne: Sm ith  (1898) i Jow ai (1902). L iczba kato­
lik ów  rosła jednak bardzo pow oli. W  1905 w ynosiła  ok. 1800 
osób.

Tym czasem  m isjonarze pracow ali ponad siły. Oprócz zw yczaj­
nej troski duszpasterskiej zab iegali w okół w ykształcenia  k atech e­
tów  i rozbudow y sieci szkół podstaw ow ych, w  których  on i b y li

7 Por. J. B e d n a r z ,  M ission sta tigkeit d e r  S a lva to rian er in A ssam , 
w: dz. cyt., s. 283—236.
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n auczycielam i. N ieste ty  liczba k atech etów  przez lata  n ie zw iększała  
s ię  oscy lując m iędzy 10 a 20 osób. Brak k w alifik ow an ego  persone­
lu  u n iem ożliw ia ł rozw ój i p raw id łow e fun kcjonow anie już założo­
n ych  szkół i  ośrodków  duszpasterskich.

W  1892 r. delegat apostolski w  Indiach abp W ład ysław  Z aleski 
p isa ł do prefekta K ongregacji Rozkrzc w ian ia  W iary, kardynała  
M. Ledóchow skiego: „Misja w  A sam  jesit najtrudniejsza w  Indiach  
n ie  ty lk o  ze w zględu  na sam ą pracę m isyjną, lecz także ze w zględu  
/na w arunki życia, które w ym agają od  m isjonarzy o fiary  i sam oza­
parcia” 8.

N ajbardziej daw ał się  m isjonarzom  w e znaki brak środków  m a­
teria lnych . B rakow ało przede w szystk im  p ien ięd zy  na opłacenie  
k atech istów . M isjcnarze m u sieli w ie le  cennego czasu tracić na pi­
san ie lis tó w  z aipelami o pom oc do dobrodziejów  w  Europie. Tro­
p ikalny  k lim at i choroby p odkopyw ały ich  siły. Do roku 1905 
zm arło dalszych 3 m isjonarzy. W ielu  nde m ogło d ługo pracow ać 
n a stacjach położonych w  dolinach Brahm aputry czy  Surm y. Inni 
m u sieli dla ratow ania życia pow rócić do Europy. W szystko to  
spraw iało, że w łaśc iw ie  n igd y  w e  w spom nianym  okresie liczba  
m isjonarzy n ie była w ystarczająca i  ty lko z najw yższym  trudem  
udaw ało się  zapew nić ciągłość pracy d u szp astersk iej.9

G dy w  1904 r. S tolica A postolska u dzieliła  sw ojej aprobaty  
m łodem u zgrom adzeniu  w ydając „D ecretum  lau d is” sp ełn ion y  zo­
sta ł w arunek p ostaw iony przez K ongregację R ozkrzew iania W iary  
w  1889 r. odnośnie zam ianow ania prefekta  apostolskiego dla Asam  
Pierw szym  prefektem  został w  styczn iu  1906 r. ks. K rzysztof 
B ecker SDS. W dziejach m isji w  A sam  zaczął się n o w y  rozdział.

III. ROZKWIT POD KIERUNKIEM PIERWSZEGO PREFEKTA
(1906—1915)

a. W ażniejsze e lem en ty  m etody m isyjnej salw atorian ów

Ks. K. Becker bardzo en ergiczn ie zabrał się  do pracy. Jeszcze 
przed  odjazdem  z Europy pozyskał dla m isji n ow ych  dobrodzie­
jów . P rzyb yw szy  do Sziilomg (17 m arca 1906 r.) starannie zapo­
znał s ię  ze stanem  m isji i w  oparciu  o to rozpoznanie w  teren ie  
u ło ży ł dalekosiężne p lany jej rozw oju.

8 Cytat za: C. B e c k e r ,  H istory of the Catholic Missions..., dz. cyt.,
s. PC). „The Assam Mission is the most difficult one in India, not only 
regarding the mission wiotrk itself, but also the conditions of life for 
the missionaries which require from them no small spirit of saardfdce 
and self-denial”.

8 Por. J. B e d n a r z ,  M issionstdtigkeit..., a r t. cyt., s. 286—288.
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Na p ierw szym  m iejscu  p ostaw ił troską o sta ły  d op ływ  n ow ych  
m isjonarzy i ich  od pow iedn ie w ykszta łcen ie . Z jego in icja tyw y  
now op rzybyw ający  m u sieli n ajp ierw  uczyć się  języka an gielsk iego  
w  A nglii, a po przybyciu  na m iejsce uczyli się  z k o le i jednego  
z 6 języków  lok aln ych  w ybranych  do głoszen ia E w angelii. W  
tym  ostatn im  przypadku w ybór zależał od obszaru, albo raczej 
od stacji m isyjnej, do której n ow op rzybyły  o trzym yw ał przydział. 
W 1912 r. liczba m isjonarzy w yn osiła  18 osób (15 k sięży  i  3 braci). 
P ozw oliło  to otw orzyć 2 dalsze stacje głów ne: D ibrugarh (1908) i 
N ongbah (1911). Zaś liczba stacji drugorzędnych w zrosła z 32 w  
roku 1906 do 68 w  1914. System atyczn ie budow ano n ow e i  rem on­
tow ano istn iejące kaplice oraz in ne b udynki m isyjne. W  sam ym  
zaś Szulong zbudow ano duży  kościół i  ob szerny dom m isyjny. 
Zgodnie z życzeniem  K ongregacji R ożkrzew iania W iary m ogli w  
nim  zbierać się  w szyscy  m isjonarze na doroczne spotkania i  reko­
lekcje.

Przedm iotem  gorliw ych  zab iegów  i  sta łej troski p refekta  apostol­
sk iego b yli katechiści. Dla ich  lepszego w ykszta łcen ia  założył on  
w  1907 r. szkołę (katechetyczną. K urs trw a ł zasadniczo 1 rok. W 
program ie była rozszerzona nauka re lig ii oraz nauka czytania i  p i­
sania. K oszt kursu oraz późniejszej pracy k atech istów  spadał na 
bainki poszczególnych  m isjonarzy przysy łających  kandydatów . M i­
mo skrom nych środków  b ędących  do ich  dyspozycji udało s ię  licz­
bę k atech istów  system atyczn ie zw iększać. Za rządów  ks. K. B eck e­
ra u legła  ona podw ojeniu  osiągając w  1914 r. 46 osób. Bez ich  
ofiarnej pracy nie udałoby się osiągnąć tak szybk iego  rozw oju  
zarów no co do licziby n ow ych  naw róceń  jak i  sieci szkół, w  k tó ­
rych d źw iga li g łów n y  ciężar nauczania.

S zkoły  szczebla poidstawowego i średniego rów nież b y ły  przed­
m iotem  u silnych  zabiegów  p ierw szego  prefekta  apostolskiego. Tro­
ska o w łaśc iw e budynki, odpowie-dnie k w a lifik acje  personelu  n a­
uczającego, budow ę in tern atów  um ożliw iła  pozyskanie dotacji ko­
lon ialn ego rządu i nadanie 9 szkołom  praw  p aństw ow ych. M y­
ślano n ie  ty ik o  o szkołach dla d zieci zam ożnych rodziców: osadni­
k ów  europejskich i m iejscow ych  notabli, a le  przede w szystk im  
o szkołach dla dzieci m iejscow ych  katolików . N ie  zapom niano o 
sierotach  wznosiząc dla n ich  przy w iększości stacji g łów n ych  sie ­
rocińce. W yhow ankow ie o trzym yw ali w yk szta łcen ie zaw odow e w  
założonych w  tym  celu szkołach rzem ieśln iczych . Bracia zakonni 
uczyli ponadto now oczesnej upraw y roli i ogrodnictw a, a siostry  
p row adziły  dla dziew cząt szkoły  gospodarstw a dom ow ego i  p ie ­
lęgniarstw a.

W  m iarę posiadanych środków  m isjonarze sp ieszyli z pomocą
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w szystk im , którzy zg łasza li s ię  z prośbą o pom oc. W  r. 1906 du­
że su m y przeznaczono na pom oc dla g łod ujących  z powodu kata­
strofalnej suszy, która n aw ied ziła  tą ozęść Indii. R egu larn ie zdarza­
ły  się  groźne ep idem ie. Toteż troska o chorych i lekarstw a dla  
n ich  stanow iła  w ażn y punkt działalności m isyjnej. Przodow ały  
w  n iej siostry  salw atoriank i. Jed en  z braci zakonnych, P olak  Ru­
fin  M agiera, prow adził am bulatorium  dentystyczne. W ielką u w agę  
p rzyw iązyw ali m isjonarze do zorganizow ania w śród pow ierzonych  
sob ie parafian  stow arzyszeń  charytatyw n ych , aby w  ten  sposób  
uczyć przezw yciężania w  praktyce p rzyzw yczajeń  zw iązanych  z 
panującym  system em  kastow ym . Niesitety n igdy nie przychodziło  
to  łatw o.

W ielką rolę w  głoszen iu  S łow a Bożego w yzn aczy ł ks. K. B ecker  
słow u  drukow anem u. P ierw szą drukarnię założył w praw dzie ks. 
G ebhard A bele w  Leintkym sew jeszcze przed  przybyciem  do Asam  
ks. B eckera. Ten jednakże przeniósł ją w  1907 r. do Szilong, uno­
w ocześn ił i  m ianow ał d otychczasow ego superiora m isji, ks. A nge-  
lusa M im ziohera, jej dyrektorem . D rukow ano katech izm y, P ism o  
św ., śp iew n ik i i  m od litew n ik i oraz dwa czasopism a w  językach  
lokalnych: „Przew odnik k ato lick i” i „Rodzina chrześcijańska”. Za­
m ieszczano w  n ich  artyk u ły  apologetyczne i polem iczne odpierając 
ataki ze strony pogan i protestantów  (zwłaszcza m etodystów ). N ie  
trzeba też chyba dodawać, że w  praktyce za książeczki i czasopi­
sm a n ie  pobierano żadnych  opłat ze wizględu na u bóstw o rodzi­
m ych  m ieszkańców . Zaw sze jednak b y ły  to dobrze w ydan e p ie­
niądze, które ow ocow ały  um ocnieniem  w  w ierze, a n a w et licznym i 
na wr ócendami.

W ciągu  10 la t (od 1906 do 1915) liczba k a to lik ów  potroiła się  
osiągając na w iosn ę 1915 r. 5176 osób. Ponadto liczba katech u-  
m en tów  w ynosiła  w  tym  czasie ok. 1700 osób.

N ie była to  zasługa jed ynie pierwsizego prefekta  ks. K  .Beckera, 
n ajw yb itn iejszego  m isjonarza sa lw atoriań sk iego  w  A sam  i pra­
cu jących  pod jego k ierunkiem  m isjonarzy i k atech istów . W dużej 
m ierze su k cesy  m isjonarzy za leża ły  od  w sparcia duchow ego i  m a­
terialnego, które otrzym yw ali ze stron y zgrom adzenia i  dobro­
dziejów  m isji. P ozysk iw an iem  tych  ostatn ich  zajm ow ała się  n ie  
ty lk o  prokura w  W elkenraedt w  B elg ii, a le  także poszczególne  
dom y i  redakcje czasopism  salw atoriańsk ich  grom adząc n aw et n aj-  
skrom niejsize o fiary  nadsyłane przez cz y te ln ik ó w .10

W trosce o  dalszy rozw ój m isji ks. K. B ecker zaczął w  1914 ro ­
ku  op racow yw ać iplany dalszego uspraw nienia prow adzonej dzia­

1(1 Por. tamże, s. 288—290.
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łalności. Zam ierzał m iędzy in n ym i przedłożyć w ładzom  k ościeln ym  
i  zakonnym  p lan  podziału  obszaru m isji i  zaprosić do w spółpracy  
in n e  zgrom adzenia. N ieste ty  stało s ię  inaczej. W ybuch I w ojn y  
św iatow ej p o łoży ł k res działalności sa lw atorianów  w  Asam .

W  Iipcu 1915 r. w szyscy  m isjonarze zostali in tern ow an i i w y ­
w iez ien i do obozu A hm ednagar koło Bom baju. K sięży  zw oln iono  
i odesłano do Eiuropy w  1916 r., natom iast bracia zakonu i s io ­
stry  pozostali w  Indiach d o  końca w ojny.

W  okresie w ojn y  jezuici b elg ijscy  z K alk u ty  obsadzili g łów ne  
stacje m isyjn e i starali się  kontynuow ać op iek ę duszpasterską prze­
byw ających  w  ich  obrębie (katolików. W 1921 r. K ongregacja Roz- 
k rzew ien ia  W iary pow ierzyła  A sam  salezjanom  angielskim , albo­
w iem  rząd kolon ia lny  n ie w yraził zgody na pow rót salw atorianów  
do Szilong. W  rok później n iektórzy iz n ich  w yjech a li na n ow e  
-pole m isyjn e do Shaow u w  Chinach. 11

b. W kład P olsk i w  działalność m isyjną w  Asam

W śród m isjonarzy salw atoriań sk ich  w  A sam  b y li tak że Ś ląza­
cy: 4 księży  i 1 brat. Trudno jest w yodrębnić ich  w kład  w  dzieło  
m isyjn e w  A sam , pracow ali bow iem  na różnych  p laców k ach  i  w  
różnym  czasie. Ks. Jan G ruchot z Chorzowa od 1890 do 1898 
(zm arł w  Asam ); ks. W alenty  K artte od 1892 do 1894 (zm arł w  
Asam ); ks. M arek Dombrowskd od  1895 do 1904 i  ks. A ntoni K a- 
p ick i od 1891 do 1892 (obaj w rócili do Europy). B rat R ufin  M a­
giera z m iejscow ości Prydek  k o ło  P szczyn y pracow ał w  Asam  
od 1908 r. do 1915. Z w oln iony z obozu dla in tern ow anych  m isjo­
n arzy w rócił do P olsk i w  1920 roku. Zm arł w  K rakow ie w  1945 r. 
W  A sam  był dentystą, ogrodnikiem  i k ierow ał dużą farm ą, przy  
której była szkoła  rolnicza. D o śm ierci pragnął pow rócić do pracy  
m isyjnej. Jego zapał m isy jn y  i  w spom nien ia  bud ziły  ducha m i­
sy jn ego  w śród m łodych  pokoleń  utw orzonej w  1927 r. prow incji 
p olskiej sa lw a to r ia n ó w .12

ZAKOŃCZENIE

Dziś, praw ie 100 lat po rozpoczęciu działalności m isyjnej w  
Asam , K ościół k ato lick i m oże z  dum ą oceniać osiągn ięcia  m inio-

11 Bardzio szczegółowo ten .ostatni „rozdział” sałwatomańskiej misji 
w Asem opisuje ks. K. Becker w  swojej pracy. Por. C. B e c k e r ,  
History of the Catholic Missions in  Northeast India (1890—1915), dz. 
cyt., s. 342—399.

12 J. B e d n a r z —J. S z p i l k a ,  art. cyt., s. 403—405; J. B e d n a r z ,
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nych  lat. B ezpośredni następcy salw atorian ów  w ielokrotn ie w yra­
ża li uznanie dla ich  p ioniersk iego trudu położenia fundam entów  
pod p rzyszły  rozwój K ościoła w  tej części I n d ii .13 M imo przejścio­
w ych  zaham ow ań daje się  zaobserw ow ać c ią g ły  rozwój, którego  
w ażnym  etapem  b yła  papieska p ielgrzym ka w  lu tym  1986 roku  
ze stacją  w  Szilong. W okół papieża na polach  go lfow ych  zgro­
m adziło  się  ok. 50 tys. w iernych  ze sw oim i biskupam i, kapłanam i 
i  m isjonarzam i z 8 d iecezji, na które dziś d zie li sdę obszar u tw o­
rzonej w  1889 r. p refektury  w  A sam . **

Dalsza historia ‘działalności m isyjnej w idziana pod kątem  roz­
w oju  adm inistracji kościelnej przedstaw ia się, w  skrócie, następu ­
jąco: 1934 —  u tw orzen ie d iecezji S z ilo n g -G a u h a ti15; 1951 —  D i-  
brugarh 16; 1952 — Silchar (H a flo n g )17; 1964 —  Tezpur ls; 1969 —

M agiera R ufin  1876—1945, w: K sięga  zm arłych  sa lw a torian ów  polskich  
1900—1975, Rzym—iRraków 1975, s. 82—В5.

13 Por. H u b e r t  D’R o s a r i o  SDB, In troduction , w: C. B e c k e r  
SDS, H isto ry  of the C atholic M issions..., dz. cyt., s. (X); J. T h e k k e -  
d a t h u  SDB, M issionary M ethod of the Salva torian s, „Indian Misstiio- 
logiical Review” vol. 6 (1984) nr 1, s. 50—58.

14 Brak jeszcze wyczerpującego opracowania historii misji salezjanów  
w  Asam. Wiele informacji można jednak znaleźć w  artykułach: S. К  a- 
r o t e m p r e l  SDB, Salesian  C ontribu tion  to  E vangelisation  in  N ortheast 
India: an eva lu ation , „Indian Missiolotgical Review” vol. 6 (1984) nr 1, 
s. 5—20; R. S t r o s c i o  SDB, A H istory  of Salesian M issionary A c ti­
v i ty  in  E aster India, „Indian Missiiological Review” vol. 6 (1984) nr 1, 
s. 21—37.

15 Obecnie powierzchnia jej wynosi: 17463 kim2; zamieszkuje ją oik.
2.5 m in ludzi; liczy *73®&2 katolików w  28 parafiach; pracuje w  niej 
25 kapłanów diecezjalnych, 90 kapłanów zakonnych, 283 zakonników 
i 365 sióstr; posiada 31 seminarzystów; prowadzi 890 szkół, 191 zakła­
dów dobroczynnych; w  1986 udzielono 10707 rhnzitów. Por. A nnuario  
P ontific io  per 1’anno 1987, Gittà del Vaticano 1987, s. &7Ю,

19 Obecnie powierzchnia jej wynosi 47347 km2; izamieszkuje ją iok. 
5 min ludzi; liczy 725:16 katolików w  26 parafia-ch; pracuje w niej 27 
kapłanów diecezjalnych, 27 kapłanów zakonnych, 315 zakonników i 135 
sióstr; posiada 3il seminarzystów; prowadzi 47 szkół, 25 zakładów do­
broczynnych; w  1987 udaieloino 3265 chrztów. Por. A nnuario Pontificio  
1987, s. 181.

17 Obecnie jej powierzchnia wymosii: 41746 km2; zamieszkuje ją юк. 
4,3 min ludzi; liczy 17693 katolików w  11 parafiach; pracuje w  niej 
11 kapłanów diecezjalnych, 13 kapłanów izakonmyeh, 27 zakonników i 102 
siostry; posiada 16 seminarzystów; prowadzi 312 szkoły, 30 zakładów do­
broczynnych; w  1987 r. udzielono 731 chrztów. Por. A nnuario P ontificio  
1987, s. 574.

18 O be cn ie  je j p o w ie rz ch n ia  w y n o s i:  liffiiSSO k m 2; za m ie sz ku je  ją  ok.
7.5 min ludzi; liczy 124 tys. katolików w  38 parafiach; pracuje w niej 
44 kapłanów diecezjalnych, 20 kapłanów zakonnych, 23 Eakonników i 127 
sióstr; posiada 33 seminarzystów; prowadzi 72 szkoły, 3:1 zakładów do­
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diecezja Szilong-G auhati została podniesiona do rangi m etropolii 
z sufraganiam i: D ibrugarh, S ilchar i Tezpur; 1972 —  u tw orzen ie  
d iecezji K ohim a-Im phal; 1973 —  T u r a 10; 1980 —  K o h im a 20 i 
Im p h a l21; 1983 —  D lphu 22.

Od 1987 r. w szystk ie  d iecezje posiadają rodzim ych b iskupów  
ordynariuszy, a iznaczna część duchow ieństw a to rodzim i kapłani, 
zakonnicy i siostry zakonne. Trzeba jednak dodać, że w iększość  
z n ich  pochodzi ze stanu Keirala w  południow ych  India-ch. R ów ­
nież procent m isjonarzy zagranicznych  w ciąż jeszcze jest znaczą­
c y 23.

Ju lian  B edn arz

broczynnych; w  1984 udzielano olk. 5 ty.s. chrztów. Por. A nnuario P on- 
tific io  1987, s. 612.

19 Obecnie jej powierzchnia wynosi: 11463 km2; zamieszkuje ją ®k. 
1,2 min ludzi; liczy 96185 katolików w 17 parafiach; pracuje w  niej 
19 kapłanów diecezjalnych, 19 kapłanów zakonnych, 29 zakonników .i 89 
sióstr; posiada 19 seminarzystów; prowadzi 182 szkoły, 170 zakładów 
dobroczynnych; w  1,987 udzielono 6450 chrztów. Par. Annuario P on tifi-  
cio 1987, s. 635.

20 Obecnie jej powierzchnia wynosi: 16487 km2; zamieszkuje ją ok. 
0,8 min ludzi; liczy 29126 katolików w  24 parafiach; -pracuje w  niej 
18 kapłanów diecezjalnych, 40 kapłanów zakonnych, 118 zakonników  
i 1,34 siostry; posiada 31 seminarzystów; prowadzi 90 szkół, 17 zakładów  
dobroczynnych; w 1987 udzielono 1958 chrztów. Por. A nnuario P ontificio  
1987, s. 301—302.

21 Obecnie jej powierzchnia wynosi: 22356 km2; zamieszkuje ją ok.
1,6 min ludizi; liczy 44300 katolików w  25 parafiach; pracuje w  niej 26 
kapłanów diecezjalnych, 27 kapłanów zakonnych, 34 zakonników i 109 
sióstr; posiada 22 seminarzystów; prowadzi 76 szkół, 43 zakłady dobro­
czynne; w  1987 udzielono 4300 chrztów. Por. A nnuario P ontificio  1987, 
s. 259.

23 Jej powierzchnia wynosi: 15222 km2; zamieszkuje ją ok. 0,7 min
ludzi; .Mozy 18275 katolików w  11 parafiach; pracuje w niej 8 kapłanów
diecezjiadnych, 9 zakonnych, 15 zakonników ii 31 sióstr; posiada 9 semina­
rzystów; prowadzi 62 szkoły i 24 zakłady dobroczynne; w 1987 udzielono
1221 chrztów. ,Por. A nnuario P ontificio  1987, s. 183.

28 Łącznie metropolia Sz:’ong-Gauhati z sufraganiami: Dibruearh. Di- 
phu, Imphal, Kohima, Silchar, Tezpur (obejmuje także terytorium Bhu­
tanu) i Tura posiada (powierzchnię 303774 km2; zamieszkuje ją ak. 
23 m in ludzii; liczy 57986 katolików w  180 parafiach; pracuje w  nich 
178 kapłanów diecezjalnych, 245 kapłanów zakonnych, 564 zakonników  
i 1092 siostry; posiada 192 seminarzystów; prowadzi się 1451 szkół, 531 
zakładów dobroczynnych; udzielono w  1,987 r. ok. 33530 chrztów. (Na 
podstawie danych zaczerpniętych z A nnuario P ontificio  1987, Città del 
Vaticano 1I9®7. s. IM, 18®, 2?», 3.CI1 — fïTi, 5 « , 5714. 5C0. 60j.) Por. także 
David B. B a r r e t t  (red.), W orld  C hristian  E ncyclopedia, Oxford U ni­
versity Press 1.982, s. 370—381 (India).


